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Wynalazek niniejszy dotyczy przyrzą¬
du do rowkowania liści tytoniowych, zwła¬
szcza zaś wkładek do cygar, w celu zwięk¬
szenia przestrzeni, przez nie zajmowanej.
Właściwość ta pociąga bowiem za sobą po¬
wstawanie kanałów powietrznych, które u-
możliwiają swoisty przeciąg i lepsze spala-
nie się cygar, a dzięki zwiększeniu prze¬
strzeni, zajmowanej przez liście, można 0-
szczędzić cenny tytoń wkładki. Jak już wia¬
domo, w celu wytworzenia kanałów po¬
wietrznych i zapewnienia lepszego ciągu w
cygarach kraje się żyłki liści tytoniowych
zapomocą rowkowanych walców, przyczem
iowki wałków biegną w kierunku obwodu.
Nie stanowi również nowości pomysł falo¬

wania całych liści przez wkładanie poszcze¬
gólnych liści tytoniowych pomiędzy rowko¬
wane płyty, których występy zachodzą w
zagłębienia drugiej płyty. Ostatnio wymie¬
niona metoda ma tę wadę, że liście muszą
stosunkowo długo pozostawać w prasie, aby
się podsuszyć i dzięki temu zachować fali¬
stość na stałe. Poza tern sposób ten zabiera
zbyt wiele czasu, by mógł dać pomyślne wy¬
niki praktyczne. Ponieważ zaś ponadto row¬
ki w takich prasach wytwarza się wszystkie
naraz, a zatem liście nie mogą się poddawać
w kierunku bocznym, przeto głębokość row¬
kowania, jak również możność formowania
rowków są ograniczone.

W przeciwieństwie do powyższego wyna-



lazek opiera się na tem założeniu, że niena¬
ganne pofalowanie liści tytoniowych jest
zupełnie możliwe, o ile tylko poszczególne
rowki będzie się wytwarzało jeden po dru¬
gim. W tym przypadku bowiem rowki otrzy¬
muje się znacznie głębsze i dają się one wy¬
tłaczać bardzo blisko siebie, a co do profilu,
to można je ukształtować w ten sposób, że
przekrój wypukłości, podobnie jak i prze¬
krój zagłębienia, jest okrągły. Tak porow-
kowane liście tytoniowe zajmują wspomnia¬
ną na wstępie zwiększoną przestrzeń. Odpo¬
wiedniem urządzeniem do wytwarzania ta¬
kich rowków jest para wałków rowkowa¬
nych, którą jednak przy rowkowaniu liści
należy ogrzewać. Dzięki temti na wystę¬
pach liści i w zagłębieniach rowków powsta¬
ją miejsca nadpalone, które jeszcze bar¬
dziej zwiększają przestrzeń, zajmowaną
przez liście. Ogrzewanie wałków okazało
się niespodziewanie koniecznością, ponieważ
liście tytoniowe, przepuszczane przez zimne
wałki niszczeją, jeśli są suche, a w nieco
zwilżonych wytwarzają się rowki tak niedo¬
skonałe, że praktyczne utrzymanie rowków
na tytoniu staje się niemożliwe. Ten dziwny
fakt można sobie wytłumaczyć w ten sposób,
że tak, jak suchy liść tytoniowy, włożony do
ogrzewanej komory, zaczyna się pocić, rów¬
nież dzieje się to z liściem, włożonym po¬
między wałki rowkujące, a wyzwalająca się
przytem wilgoć nie dopuszcza do zniszczenia
liścia oraz powoduje powstawanie wspo¬
mnianych miejsc nadpalonych, które ze swej
strony przyczyniają się do zwiększenia prze¬
strzeni, zajmowanej przez liść tytoniowy.

Ponieważ, jak wspomniano, rowki w li¬
ściu tytoniowym wytwarza się kolejno je¬
den po drugim, przeto można najdokładniej
rozpostrzeć liść tytoniowy, podczas obróbki
Wstępnej. Liść można rozpostrzeć aż do gra¬
nicy wytrzymałości na zerwanie, ponieważ
wytwarzanie rowków nie wymaga już napi¬
nania liścia. Okoliczność ta ma znaczenie

przy wytwarzaniu rowków, gdyż im więcej
rowków tłoczy się na liściu, tein liść ten zaj¬

muje większą przestrzeń. W myśl wynalaz¬
ku cel ten osiąga się przez to, że liście przed
przepuszczeniem ich między wałkami row-
kowanemi wprowadza się do urządzenia,
przypominającego magiel, lecz różniącego
się odeń posiadaniem specjalnej poduszki
podporowej. W znanych urządzeniach do
rozpościerania liści tytoniowych poduszki te
są w kierunku osi magla wąskie i biegną pro¬
stopadle do kierunku osi długim i łagodnie
zakrzywionym łukiem. Liście tytoniowe,
przeznaczone do rozpostarcia, nakłada się
na taką poduszkę wzdłuż żyłek i rozpoście¬
ra (rozprostowuje się) w pewnym stopniu
przed uchwyceniem zwisających połówek
liścia, a następnie prowadzi je do magla.
Pomijając uciążliwość takiego rozprostowy¬
wania, należy stwierdzić, że sposób ten nie
zapewnia nienagannego wygładzenia wstęp¬
nego na poduszce, gdyż na krótko przed
wprowadzeniem liścia do magla trzeba go
zdjąć z poduszki i napiąwszy go ręką w pła¬
szczyźnie poziomej wprowadzić do magla.
Wynalazek niniejszy nietylko usuwa to nie¬
domaganie, ale także usiłuje przez rozpo¬
starcie poduszki uzyskać rozpostarcie liścia
tytoniowego, uzupełniające jego wygładze¬
nie. W porównaniu ze znanemi urządzenia¬
mi przedmiot wynalazku odznacza się tem,
że poduszka rozciąga się w kierunku osi wał¬
ków magla co najmniej na szerokość liścia ty¬
toniowego i posiada po stronie, zwróconej do
wałków magla, krawędź, po której liść prze¬
ciągany bywa ukośnie. Otóż, jeśli na takiej
poduszce, która w płaszczyźnie prostopadłej
do kierunku osi wałków magla może być
stosunkowo wąska, rozpostrze się koniec li¬
ścia i wprowadzi go do magla, to w czasie
dalszego maglowania można niewprowadzo-
ną jeszcze część liścia wygładzać ręcznie na
poduszce w kierunku szerokości, przyczem
magiel przeciąga liść tytoniowy ukośnie po
wspomnianej krawędzi łukowej, co powo¬
duje, zwłaszcza jeśli się uwzględni właści¬
wą tytoniowi rozciągliwość, ciągłe rozpoście¬
ranie liści. Rozpostarty w teń sposób Kść za-
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chowuje następnie po przejściu przez magiel
swój rozpostarty stan i nie kurczy się po¬
nownie, jak to bywa nawet po upływie dłuż¬
szego czasu z liściami, które nie zostały u-
przednio rozpostarte w opisany sposób. Inna
korzyść polega na tern, że dzięki przeciąga¬
niu liścia po krawędzi poduszki, zwróconej
ku maglowi, zygzakowata niejednokrotnie
żyłka liścia tytoniowego zostaje wyprosto¬
wana i doznaje w tym stanie spłaszczenia,
co zapewnia nienaganne mechaniczne usu¬
wanie żyłek w takich liściach. Szczególnie
liście tytoniowe „Brasil" wykazują bardzo
wybitnie tę zaletę, jak również zdatność do
rozprostowywania ich. Liście zewnętrzne
dają się w ten sposób rozszerzyć, że z jednej
połówki liścia można wytworzyć dwie dal¬
sze „połówki" na zewnętrzne osłony, gdy
dotychczas z połówki tego samego liścia
można było otrzymać zaledwie jeden liść ze¬
wnętrzny, a reszta dostawała się do wkładki.

Nie należy to wprawdzie do treści wy¬
nalazku, ale w każdym razie możnaby ma¬
giel wygładzający zaopatrzyć w narzędzie
tnące, w celu usuwania żyłek lub też rozci¬
nania liści na poszczególne części. W ten
sposób rozprostowany i podzielony na po¬
szczególne odcinki liść dostaje się następnie
do wspomnianego na wstępie magla rowku¬
jącego.

Na rysunku przedstawiony jest dla przy¬
kładu przyrząd według wynalazku, przy-
czem fig, 1 przedstawia go w widoku bocz¬
nym, fig. 2 — w przekroju poprzecznym
wzdłuż linji A — C, a fig. 3 -^ w przekroju
poprzecznym wzdłuż linji B — D.

Literą a oznaczone są dwie pary wałków
rowkowanych, które zresztą można umie¬
szczać obok siebie w liczniejszych grupach.
Między temi wałkami znajdują się, jak
wspomniano, nieobjęte wynalazkiem prze¬
nośniki b; wzdłuż przednich końców tych
ostatnich, a więc naokoło osi równoległej do
wałków rowkowanych a może obiegać (nie-
zaznaczony na rysunku) przenośnik dodat¬
kowy. Wałki a są ogrzewane, np, jak zazna¬

czono — od środka, elektrycznie zapornocą
grzejników, umieszczonych w ich wnętrzu.
Przeznaczone do rowkowania części liści ty¬
toniowych d wprowadza się od góry między
pary wałków a (fig. 3) i albo ręcznie, albo
mechanicznie przy pomocy przenośnika lub
podobnego urządzenia, poczem liście te po
zrowkowaniu spadają na umieszczone poni¬
żej przenośniki taśmowe & fd'), & stąd do¬
stają się przy przednim* końcu b' przeno¬
śników do zbiornika h łub na "wspomniany
już poprzeczny przenośnik taśmowy. Następ¬
nie ze zrowkowanych liści <T wytwar2ai się
zwitki albo ręcznie, albo mechanicznie za-
pomocą urządzenia pomocniczego.

Literą e oznaczony jest magiel, którego
wałki można przestawiać względem siebie
w znany sposób. Literą / oznaczono podusz¬
kę podporową, umieszczoną w miejscu wpro¬
wadzania liści do maszyny. Na tej poduszce
rozprostowuje się najpierw ręcznie koniec
liścia w kierunku szerokości, a następnie
wprowadza go przez krawędź g poduszki /
do magla e. Pozostała część liścia d (fig, 2)
zwisa ku dołowi poza odwróconą od magla
e krawędź poduszki. Podczas maglowania
przeciąga się liście, wygładzane na poduszce
/ w kierunku ukośnym po krawędzi g (fig. 2)
i rozprostowuje je dzięki właściwej tyto¬
niowi znacznej rozciągliwości w kierunku
szerokości, jak to na fig. 1 oznaczone jest
kreskowanemi i kropkowanemi strzałkami
d". W tak wytworzonym, rozprostowanym
stanie liście dostają się do magla e i po prze¬
byciu go zachowują, jak wspomniano, swą
mocno rozprostowaną postać, a więc nie kur¬
czą się zpowrotem. Szczotki k, które obra¬
cają się w tym samym kierunku, co walce
e i to, o ile możności, z większą szybkością
obwodową (nie stanowią one przedmiotu wy¬
nalazku), zapobiegają przywieraniu mocno
rozprostowanych liści tytoniowych do wał¬
ków magla e. Takie szczotki / są przewi¬
dziane również przy wałkach rowkujących a.
W przedstawionem na rysunku urządzeniu
liście tytoniowe d dostają się najpierw do
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magła «# z którego *ą pobieram w miejscu fu
w cela przepuszczenia przez <magfel rowku¬
jący « (fig, 2), Zrowkowan* łtócte <rf prze¬
rabia aię, jak wspomniano, na zwitki*

Z astrzeże ni a patentowe.

1, Sposób awickszlmia przestrzenności
zwitków tytoniowych, znamienny tern, ie li-
ecie tytoniowe /tf,/ po najdokł«dni«j«zcm o
ik taećraśoi rozprostowaniu przepuszcza «ię
między wałkami fa/> rowkowanymi w kie¬
runku długości a zamztm ogrzewanemi.

2, Spoaób według za&trz. 1, znamienny

tern, ie liście tytoniowe /«ty przepuszcza się
jeazc« przed praepusrczenieia między wał¬
kami rowkrająceim /at^ przez magiel |e/,
przed którym umieszczona jest poduszka,
rozciągająca się w kierunku osi wałków ma*
glfc /ejf na szerokość liścia i zaopatrzona po
stronie, zwrócemej ku walkom magla, w kra-
wędi (gjt przez którą przeciąga mą ukośnie
liście tytoniowe.

Max Heubeck.

Arnold Gumprecht.
Zastępca: M, Skrzypkowski,

fzao*nik palantowy.



Po opisu patentowego Nr 21816.
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